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K U R  Y E R  L I T E W S K I
W  W I L N I E  D N I A  i  C Z E R W C A  V.  S. 1812 R O K U .

JEGO IM PER A TO R SK A  M O SC , w  mieście 
Wilnie , raczył wydać rozkaz następuiący : Dnia no 
maia. Naznaczaią się dowódzcami brygad: szef pól­
ku Litewskiego pieszego, półkownik Baron R o żen , 
półkow pieszych: newskiego i litewskiego. Szef pól­
ku podolskiego pieszego, półkownik Maslow , półkow 
pieszych: Pietrowskiego i Podolskiego. .Szef półku 2go 
strzelców, półkownik Kniper, półkow strzeleckich'. 2go 
i 44go.

Półku Kawalergardskiego , półkownik Uszakow 
2gi, naznacza się Szefem półku Kurlandzkiego drago- 
nii. Maior półku wołyńskiego ułanów , Woiewódzki, 
za dystyngowanie się postępuie na podpółkownika. 
Major półku trockiego pieszego, Afanasiew , mianuie 
się płacniaiorem w Baku , na miesce podpółkownika. 
Lewickiego, półku sewastopolskiego pieszego. Płac ma­
ior w Georgiewsku, maior półku suzdalskiego piesze­
go, Bułhakow iszy, ma się liczyć, w armii, zostaiąc 
przy dawnych obowiązkach.

Chorąży woysk austryackich, Kebach, przyymuie 
się do służby rossyyshiey, w teyźe randze i przezna­
cza sie do półku 2ggo strzelców.

JEGO IM PERA TO RSK A  MOSC oświadcza u- 
konteiito-.var.ir swoie, aa ' przedstawienie Jego Cesa- 
rzewiczówskiey Mości i Wielkiego Xiąźęcia Konstan­
tyna Pawłowicza , Szefóm półkow dragońskich: nowo- 
rossyyskiego, Jenerał Maiorowi Hrabiem u Siwersowi, 
Czernichowskiego, Jenerał Maiorowi Panczulidiewu lm u, 
kijowskiego Pułkownikowi Emmanuelowi, Charkowskie­
go pułkownikowi Józefowiczowi, Litewskiego ułanów 
pułkownikowi Tutolminowi., Dowódzcóm półkow hu­
zarskich: achtyrskiegn, Pułkownikowi W  asilczykowi, 
pawłogradzkiego pułkownikowi Xięciu Zewachowii, za 
należyte utrzymanie półków, we wszystkich oddzia­
łach i doskonałe wrażenie woyskowych obowią­
zków wszystkim rang wyższych i niższych , pod do­
wództwem iego zośtaiących, szczególniey zaś Dowódz- 
cv Brygady Jenerał Adjutantowi W  asilczykowi. (z Gaz. 
Petersh. )

z Petersburga d. 4  maia. W  imiennych Nay- 
wyźszych rozkazach JEGO IM PE R A T O R SK IEY  MO­
ŚCI, danych Rządzącemu Senatowi, w roku ternźniey- 
szym 1812, wyrażono: Dnia s 4 marca. Professora 
zwyczaynego Uniwersytetu Wileńskiego Franka Nay- 
miłościwiey mianuiemy Konsyliarzem Koleskim. Dnia 
26 marca. Skłaniaiąc się do prośby Konsyliarza Ko- 
leskiego Lizunowa , zostaiącego w  ministeryum spraw 
wewnętrznych, w departamencie rękodzieł i handlu 
krajowego, Naymiłościwiey Rozkazuiemy, ze wzglę­
du na starość i słabość zdrowia, uwolnić go zupełnie 
od obowiązkow', a w nagrodę 45 łetniey chwalebney 
służby, przeznaczamy, zupełną pensyą jego teraźnieyszą 
do śm ie rc i, po tysiąc rubli co rok. Dnia 8 marca. 
Naymiłościwiey Rozkazuiemy bydź W ice-G uberna- 
torem Kazańskim , abszytowanemu półkownikowi Gur- 
jew , z rangą Konsyliarza Koleskiego. Teyze datty. 
Konsyliarzowi Izby skarbowey podolskiey , Konsyli- 
arzowi Koleskietnu Uwarow, Rozkazuiemy bydź W ice- 
Gubernatorem Ołoneckim. Teyze datty. Uwaluiaiąc 
zupełnie od obowdązków Kassyera guberskiego Ko- 
śtromshiegOj Konsyliarza Nadwornego Eryszowa, sto­

sownie do iego prośby, dla słabości zdrowia, Naymi­
łościwiey Rozkazuiemy, w  nagrodę 4oletniey gorli­
wcy służby, zamienić dla niego wpensyą dożywotnią 
płacę właściwą teraźnieyszemu iego urzędowń, i wy­
płacać z dochodow państwa, (z Gaz. Senac.)

Dnia 22 maia. Imperator Jegomość Naymiło- 
ściwięy, Arcy Biskupa wszystkich Ormianów, mieszka- 
iących w  Militariach, Wołoszczyznie i Bessarabii , 
Grzegorza, udarować raczył krzyżem brylantowym, 
dla noszenia na piersiach.

Donoszą z ] \a rw y , pod d, 16 t. m., iż odnoga 
jinlandzka  zupełnie iu i  wolna od lodow. [Pocz. półn.)

z W ilna , d. 12 maia. Zarządzaiący teatrem mo­
skiewskim, Aktualny Konśyliarz Stanu, M aykow , Nay­
miłościwiey mianowany Kam erherem  dworu JEG O  
IM PE R A T O R SK IE Y  MOŚCI, i zostawuie się przy 
sprawowaniu dawnych obowiązków.

Panny: Zofia  Hrabianka Tyzenhauzówna , Michę-  
lina Hrabianka Wielhórska , Kunegunda Xiężniczka 
Giedroyciówna, Marjanna  Hrabianka Grabowska i Do­
rota Morykonianka , Naymiłościwiey mianowane Da­
mami honorowemi dworu Nayiaśnieyszych Imperato- 
rowych.

11 l. m. Nayiaśnieyszy Pan oglądać raczył 
dywizyą woysk, zośtaiących pod dowództwem Jene- 
nerał-Leytnanta Konownicynowa.

Naymiłościwiey mianowani kaw ale ram i: orderu 
ś. Włodzimierza 3 klassy, wice-gubernator Wileński 
Konśyliarz Stanu Dobrzyński; ś. Anny  2 klassy: Mar­
szałek powiatu zawileyskiego , Przezdziecki i P roku- 
ror guberski Konśyliarz Nadworny Luboszczyński 5 
Marszałek powiatu wileńskiego, Xiązę Giedroytj otrzy­
mał znaki orderu ś. A nny 2 klassy, brylantami ozdo­
bione. Strapczowie guberscy wileńscy, Konsyliarze 
Nadworni: Rogalski i Słowiński i Komornik guberski, 
Konśyliarz Tytularny, Wielikorodów, orderu ś. W ło­
dzimierza 14 klassy. ( Pocz. półn.)

Dnia 3 o maia. Nayiaśnieyszy Pan Naymiłości­
wiey rozkazać raczył, dadź dla każdego żołnierza 
tuteyszey komendy policyynćy pożarowóy po rublu> 
za rychle ugaszenie pożaru , który się wszczął by 
wieczorem, dnia 28 t. m., w  tuteyszym mieście. ł 

z Lizbony , d. jo  kwietnia. L ord  Hrabia Wellin­
gton P ar  Angie lsk i , Xiązę Ciudad-Rodrigo i Grand 
Hiszpański 1 klassy, otrzymał od Xięcia Regenta 
Portugalskiego nowy tytuł Margrabiego Torres-Fe- 
dros.

Dnia 24 p.m. Marszałek Marmont wysłał z 
Valladolid do Paryża  gońca z przełożeniem Cesa­
rzowi, iż, dla niedostatku żywności, woysko Francu­
skie niemoże się dłużey utrzymywać w  pozycyi tera- 
żnieyszey.

Każden\,u gońcowi, wysyłaiącemu się przez Fran­
cuzów z Valladolid do Baionny, przydaie się straż 
woyskowa, z 200 ludzi złożona. ( Poczta półnj

z I^ondynu, d. 3 o kwietnia. Zakazany iest w y­
woź żyta i pszenicy z portów Angielskich, i pomimo 
trudności zaszłych w dopełnieniu tego zakazu, zosta- 
ie on w zupełney swey mocy, chociaż wielka liczba 
okrętów była iuż nićmi naładowana.
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Liczny transport Francuzki wyszedł niedawno z 
Hiszpanii do Francyi. P ow iadaią , że i król Józef  
W krótce uda się za tymże transportem.

Piszą z K adyxu , iż z osady Walencyyskiey  , u-  
więzioney przez Francuzów, 4,ooo ludzi uciekły i na 
pow rót złączyły się z woyskiem Hiszpańskimi.

Nowy rząd Hiszpański wydał odezwę do mie­
szkańców Ameryki Hiszpańskiey,  ̂w  którey zachęca 
ich do zachowania się w  wierności ku dawnym pra­
wom prawdziwey oyczyzny swoiey i do iednomyśl- 
ności z mieszkańcami Hiszpanii, w  składaniu iednegó 
znimi narodu. (Poczt, półn.)

z Wiednia d. 5 maia. Cesarz Jegomość, iako Król 
Węgierski, przyiął milion mecow pszenicy i poltora 
miliona meców owsa, które stany seymowe ofiarowa­
ły  pod warunkiem, ażeby iednę połowę tego zasiłku, 
natychmiast rewersami wykupnemi zapłacono, a d ru­
gą przy końcu roku bieżącego.

Dnia 8. Zapewniaią iż officer należący do głó­
wnego sztabu, poiechał d, 16'go zeszłego miesiąca do 
ziemi Siedmiogrodzkiey, z rozkazem, ażeby 6ścią pół­
kami liniowemi wzmocniono tameczny kordon pogra­
niczny; całe woysko, stoiące w  rozmaitych miescach 
monarchii , iest teraz ściągnięte i rząd trudni się za­
kładaniem magazynów.

Cena mięsa i cbleba codzien wysoka, która hie 
tak się prędko ieszcze odmieni.

Umarł w  Gratz Jenerał Zechcrter, nieodstępny to­
warzysz podróży i dawniejszych woien Cesarza Jó­
zefa  II.

W  głębi A ustryi , szczególniey zaś w S ty ry i , kra- 
iu tak użytecznym i szczęśliwym maiącym przeszło 
36o,ooo mieszkańców, język .Słowiański nader iest u- 
źyteczny, potrzebny, a często nawet bez niego obeyśdź 
się niemożna. Stany przeto S ty ry i , za zezwoleniem 
Cesarza, zafundowały w Gratz osobną katedrę ięzyka 
Słowiańskiego.

Przeszłey niedzieli Fizycy Menner ■ i Kraskowitz 
wznieśli się balonem na powietrze po raz t r z e c i , 
iv obecności mnogiego ludu, co im się pomyślnie uda­
ło. P. Kraskowitz wzniósł się z Prateru, a spuścił się 
W Walkersdurf.

Zegarmistrz Degen poiechał niedawno do P ary­
ż a , gdzie wzniesie- się na powietrze w swoiey machi­
nie -skrzydlasley.

Ze Lwowa , tg  maia. W  tuteyszym klasztorze Ex  
Karmelitanek, w którym się znayduie Cesarski maga­
zyn żywności, wybuchnął d. i 4 b. m . , wieczorem 
ogień, i tak się prędko rozszerzył, iz w krótkim cza­
sie cały dach ogarnął. Gmach ten palił się aż do po- 
żney nocy; lecz przez równie prędki, ialc skuteczny 
ratunek niemógł się prędko rozszerzyć i nie dosięgną! 
żadnego z domów w pobliskości stoiących. Cała za­
łoga i wielu szlachetnie myślących ludzi, przykładali 
się do ugaszenia pożaru. Cesarska furmanka woy- 
skowa w ustawicznym była ruchu, a zatem najw ięk­
szą część zapasów magazynowych częścio sprowadzo­
ną, częścią od ognia zabezpieczoną bydź mogła.

z Sieniawy d. 12 maia. Pobyt JO. Xięcia Ada­
ma Czartoryskiego, C. K. Feldmarszałka, w tych do­
brach, iest prawdziwym dobrodzieystwem dla cierpią- 
cey ludzkości. Ponieważ poddani, dla miernych żniw 
przeszłorocznych, niemogli sobie zachować żadnego 
zapasu, przeto rozkazał Xiąże Jegomość,przeszło 8,000 
korcy różnego zboża nakupić i napełnić nim spichrze 
dóbr swoich. W ielkie te zapasy przeznaczone są ie- 
dynie na żywność dla poddanych, i na wsparcie ich 
w  czasie siewu. Od 6ciu tygodni iuź te spichrze 
stoią otworem, do których włościanie ciągną groma­
dami, iak gdyby na mieysce odpustowe. Przychodzi 
ich do każdego spichrza na dzień, od 200 do 3oo, 
gdzie każdy bierze żywność dla siebie i dla bydła. 
Gdyby nie to dobrodzieystwo, włościanie byliby w y­
stawieni na naydotkłiwszy niedostatek. Lecz nie tu  
kres szafowanych przez -wspaniałego i ludzkiego X ię- 
cia dodrodzieystw. Po wszystkich folwarkach gotuią 
nayposilnieyszą zupę Rumfordską i nasycaią nią co­

dziennie 200 do 3oo ludzi, niezWażaiąc Bynajm niej 
na to, czyli ci ludzie są podannymi z własnych dóbr 
Xięcia lub też obcych. W spaniała; dobroczynna Xią- 
źęcia familia udaiąc się pomiędzy tych biednych łudzą 
wzywa ich dobrotliwie i uprzeymie do używania po­
danego im zasiłku, ( z  Gaz. Liuow.)

z Carogrodu d. dr kwietnia. Jedna fregata wy­
płynęła dnia onegdayszego z tąd do Bajukdere, gdzie 
się znayduie iedna fregata i korweta, które tam zi­
mowały. Mieszkańcy Morei, niechcą uznawać Vely 
Baszę za swoiego Rządcę. W  tych dniach prz'ybyli tu 
deputowani od kilkuset mieszkańców tego półwyspu, 
którzy upadli do nog W ielkiemu Sułtanowi, wyieźdza- 
iącemu podług zwyczaiu do meczetu, -i podali pismo 
zwane A rz i  Malizar , to iest: powszechne użalenie się 
p row inc ji  na niezmierne uciski, będące dziełem 
wzmiankowanego rządcy, albo raczey podległych 11111 
urzędników Albańskich, którzy pod czas bytności ie- 
go przy woysku Wielkiego W ezyra, w imieniu iego 
kray wycięczaią. W ielki Sułtan odesłał proszących do 
Kaimkana Baszy. Słychać, iż z powodu tych uźaleri, 
Vely Basza obeymie. naczelne dowództwo w Nissa , 
po Charzid Baszy, który zostanie rządcą Morei,

Nowy Rządzca Damaszku oraz Emir ul_ Hadisz 
czyli dowodca pielgrzymek do M ekki, Silidar Suleiman 
Basza, udał się d. 8go b. m., na miesce now-ego swo­
iego przeznaczania, w tey zapewne nadziei, iż do 
przybycia iego stan rzeczy w  Arabii polępszy siei 
Wehabici przez stałość wielkorządcy Egiptskiego 

i syna iego Jussum Baszy, zostaną wyrugowani z 
świętych miast M ekki i Medyny.

z Paryża d. r3 maia. Uchwała Senatu, pod dniem 1 
majawęydana, przyłączano dóbr korony pałace: w Stras­
burgu i Bordeaux, dom paziów' w Saint Cloud, dom 
zwany Brancas w' Sevres, mały zwierzyniec w Meudon, 
tudzież stawry w Friaux  i Cfalais  , . pawilon Fer-d 
Cheval w  Saint Germain; maiętność M a rły , zamek w 
Saint Leger, las zwany 1 'uras w Rambouillet, pałac 
rządowy w Fontainebleau i 70 arow gruntu, należą­
cego do zwierzyńca w Mousseau.

Dnia r4 maja. P. Boyer, pierwszy chirurg cesar­
ski, w lutym jeszcze wyiechał był z Paryża  do H isz­
panii poludniowey, w celu zrobienia operacji 
dla Marszałka Suchet, cierpiącego wtedy, fistułę; ope- 
racya poszła szczęśliwie i P. Boyer powrócił dnia 12 
t. m. do tuteyszey stolicy.

Piękny zbiór obrazow, znany pod imieniem: 
Galeryi Justyniana , otwmrty został dnia 12 t. m. dla 
chcącey je oglądać publiczności. Można wrchodzić 
każdego wtorku, środy, czwartku i piątku, od godziny 
10 do 4 .

Dnia 2 maia dało się uczuć trzęsienie ziemi w' 
całey przestrzeni departamentu Ligiery niższey: w N an­
tes było ono dosyć s łabe , przeciwnie mocne w 
Guerande, S a in t-N  azaire, Paimbreufi w całey tey stro­
nie departamentu: trwało blizko 2 sekund: kilka ko­
minów i ścian murowanych upadło.

Ciągle zbijaiądomy w Chaillot (miasteczko dawniey 
z opactwem Panien Augustyanek w blizkości Paryża ) 
których place i ogrody maią bydź częścią pałacu króla 
rzymskiego.

Dnia ro maja. Listy prywatne z Londynu do­
noszą, źe dnia 11 t. m. do P. J^erceval, Kanclerza 
skarbu, strzelono z pistpletu, w tym właśnie czasie, 
kiedy wchodził do izby niższey i że na miescu za­
bity został. Natychmiast aresztowano zabóycę. Szcze­
góły tego okropnego zdarzenia nie są jeszcze wiadome*
Pew na tylko, źe administracya. jeneralna poczt w Bon- 
dynie, wnet na wszystkie strony królestwu, rozesłała 
doniesienia o tym wypadku.

W  niedzielę, dnia 3 t. m., spuszczono z warszta­
tu, w  obecności licznie zgromadzonych widzów, nov. ą 
fregatę, o 44 działach, la Galatee, zbudowaną w por­
cie genueńskim.

P. Z: Fischer, robiący instrumentu muzyczre w 
Wircburgu, wynalazł nowy mechanizm, przez kuny 
powiększa się moc i natężenie głosu w skrzypcacii.



Powiadają, iż skrzypce, jego roboty, w  piękności g ło ­
su przewyższają nay wdzięcznieysze granie muzyków  
naysławnieyszych. Cena nowych tych skrzypiec 100
franków. : . .

Dnia r6 maia. Dnia 11 t. ni., o godzinie 5tey
wieczorem, P. Perceval, kanclerz skarbu, zabity z o ­
stał. Kula ugodziła w  samo serce, i  nie żył nad 2 lub 
5 minuty, po odebraniu rany. P. Withbread , jenerał 
Gascoigne i  w ielu innych członków izby niźszey zbie­
gli się na kurytarz, gdzie to zabóystwo dopełnione zo­
stało “i zanieśli umieraiącego do stancyi sekretarza. 
Lord Arden  odebrał ostatnie tchnienia brata swoiego.. 
Jenerał Gascoigne wyrwał pistolet z rąk zabóycy, który 
miał w  kieszeni drugi kuią nabity. Dopełni-  
wszy zbrodni usiadł na ławce w  obecności wielu osób, 
i  z naywiększą spokoynością mówił do otaczających 
siebie: „ ,Ja to nieszczęśliwy strzeliłem- „ Zowie się 
John dames Bellingham', był kupcem w Liverpool, a 
przed kilką laty maiątek cały utracił. Podług pism an­
ie lsk ich  publicznych, nie miał on żadnego osobistego 
zayścia do P. Perceval-, ale miał żal do nnmsteryum, 
a zabił tego, który był na jego czele. Zwołano urzę­
dników sprawiedliwości, wybadywano wielu świadków, 
w obecności których dopełniło się zabóystwo. Belling­
ham Został zaprowadzony pod strażą do Newgate.  K ie ­
dy zaczęto go examinowac, chciał się usprawiedliwiać; 
ale lord Castlereagh przerwał, 1 kazał mu zachować 
swoie usprawiedliwienie do czasu, kiedy będzie posta­
wiony przed trybunałem. „ Dobrze więc, rzekł, Wtedy 
się wytłumaczę i naród będzie mię sądził. „ W ypa-  
padelc ten wielkie wzruszenie sprawił w  Londynie. 
(G a z e ta  lipska dodaje: zabóyca , którego schwy­
tano i który nie zapierał się popełnioney zbrodni, sie­
dział juz dawniey w  więzieniu, iako pomieszane zmy­
sły m aiący.) .

P. Cochelet, audytor rady stanu, wyiecliał
zaw'czora z P a ry ża , dla zawiezienia Cesarzowi w ia­
domości o czynnościach ministrów i rady stanu.

Z różnych departamentów ciągle donoszą, ź e u -  
rodzaie tegoroczne są naypięknieysze, i  o znacznem
spadnieniu ceny zboża.  ̂ ,

Droga Cesarska z P a ry ża  do R zy m u  jest iuz u- 
kończona od Genui do N ervi; wkrótce zostanie otwar­
tą dla podróżnych i handlu.

P. Cuillie sławny medyk ( z dep. Girondy ), który 
niedawno od ministra spraw wewnętrznych otrzymał 
medal w nagrodę prac poniesionych około wakcyny, 
bardzo szczęśliwie zastosował użycie materyi wakcyno- 
wey do leczenia niektórych chorób skrofulicznych. 
Będzie to zaiste nową i wielką przysługą dla rodzaju 
ludzkiego, jeśli tymże sposobem, iakim się wytępia ospa, 
uda się znacznie osłabić chorobę, równie prawie okro­
pna w  skutkach swoich. ( Dzień. 1 an. Lraii. )

z Drezna dnia 2 o maia. Dnia 18 t. in. wieczorem, 
dany był stół ceremonialny. Miescem jego była sa­
la audyencyonalna królewska. Kształt mial podkowy. 
Znaydowałysię same tylko familie obie cesarskie,królowa 
westfalska  i osoby należące do domu królestwa naszych, 
liczba osób wszystkich 16, które siedziały w porządku 
następującym: Cesarstwo Jchmosc Lrancuzcy i Jiusti y -  
accy zaymowali środek stołu; po lew ey stronie Cesarza 
Napoleona siedziała Cesarzowa austryacka , przy mey  
Cesarzowa f rancuzka , daley oyciec iey Cesarz Franci­
szek. Z prawey strony Napoleona  siedziała królowa 
s a s k a , przy niey wielki Xiąze W ircbursk f  c|a“ 
ley Xieżniczka A ugusta  ( królewma sa ska ) potem Xią- 
zę Antoni , Xiężniczka Amelia  iXięźniczka M a ry  a Anna. 
Po lewey stronie Cesarza austryackiego , królowa west­
fa l s k a , przy niey król Sask i , daley Xięzniczka Te- 
ressa, potem Xiaże M a x y m il ia n , Xiężnićzka M arya  
nakoniec Xiężniczka Elżbieta. Urzędnicy wielcy od­
bywali służbę stołową. Wielki Szambelan Baron Fnese^ 
posługiwał Cesarzowi Napoleonowi, Hrabia M arcoum  
królowi saskiemu,i t. d.wszyscy byli w  ubiorach wielkich 
galowych. W  sali stołowey znaydowały się tylko o- 
soby, należące do pierwszego rzędu urzęduikow dworu.

Za. Nayjaśnieyszemi osobami stali urzędnicy dworu, 
służbę pełniący, przed stołem damy i kawalerowie, jako 
spektatorowde. W  pokoiu pobocznym muzyka nadwor­
na. Toastownie spełniano, ani, iak w  okolicznościach po­
dobnych bywTać zwykło z harmat nie strzelano. Stół 
przeciągnął się od godziny 8 do kwadransa na iotą.
Po skończonym stole cała Nayjaśnieysza kompania u- 
dała się do pokoju bawdalnego, z którego okien nay- 
łepiey widzieć się dawała illumińacya, o p ó ł d o n s t e y  
rozeszła się do pokoiow swmich.

Oczekiwane tu są iesZcze różne Wysokie Osoby; 
pałac Hrabiego Marcolini wyporządżaią już dla przy- 
ięcia króla Jegomości pruskiego. ( z G az . Berlin. ) 

z  Berlina d. ji6 m aia . Król Jegomość P. F r y ­
deryka Drieberg, mianował sWoim kamerhefem i pa­
tent mu na tę godność wydać raczył.

W czora, z rana o godzinie 6fey, Król Jegomość 
wyiechał z Potsdamu  do Drezna; towarzyszą mu: kan­
clerz Stanu LIardenberg; minister stosiinkow zew nę­
trznych Hrabia Go?z; P. Jagow  wielki koniuszy, i dnierrt 
pierwiey przybyły tu na powrót z P a r y ż a , poseł naśż, 
Jenerał Maior Krusemarck; tudzież Adjutanci K róle-  
wszy: Jenerał Borstell i Major Natzmer.  Nocleg bę­
dzie miał Król Jmć w  Grossenhayn, o 4 mile na tey  
stronie Drezna.

Dziś rano o godzinie 4tey, wyiechał także dci 
Drezna Królewic Jegomość, następca tronu, vy towa­
rzystwie guwernera swego, Pułkownika Gandi, kam- 
merhera Hrabiego Briihla i Radcy Stanu A dallon .

Dniem wprzódy wyiechali również do Drezna  
posłowie, przy dworze tuteyszym zostaiący : Hrabia 
St. M arsan  Cesarsko-francuzki, Hrabia Z ic h y  Cesar- 
sko-Austryacki, i Thiolaz  Królewsko-Saski.

Dnia 2 5 maia. Dwór królewski włożył dziś ra­
no trzydniową żałobę, Z okoliczności śmierci X iązę-  
cia Anhalt-Bernburg-Schaumburg. {z Gaz. Berliii.)

z  A l to n y , d. 2 m aia . Przy Uyściu Elby  krąży 
teraz flotta angielska , która tamuie żeglugę; nie śmie 
atoli weyśdź na E % , żeby się nie naraziła na ogień, 
stoiących tam szalup kanonierskich.

’ z  Kopenhagi, d. 16 maia. P. Tibet! i Jenerał 
Maior Szw edzk i , jadąc ze SżtokolinU do P a r y ż a , został 
okradziony w Slagelse , na wyśpię Seelaiid. Zlodziey 
zabrał mu mundury, kleynoty, &c. a zostawił pakę 
z xiążkami. •— Koło wyspy Auholt  widziano 3 okręta 
nieprzyjacielskie liniowe.-—D w a konwoje szwedzkie  
Sund przeszły. ( Z. Gaz. Berlui. )

z  L auzanny  d. 4  maia. P. Rouyer , sekretarz po­
selstwa francuzkiego, przybył dnia 16 z Berny  da 
B azy le i , dla oddania Landamanowi szwajcarskiem u
listu Cesarza swoiego.

Przez list okolny, dnia 18 t. m., Landaman kom- 
munikoWał kantonom proiekt nowey xiegi kryminal- 
ney woyskowey, dla kontyngensu woyśkowego R ze -  
czypospolitey s z w a jc a r s k ie j , zapraSzaiąc razem cla 
wygotowania instrukcyy w tey mierze posłom seymo-  
wym. [Dzień, pań, j ra n c .)

O sianie teraźn ie jszym  Rękodzieini w R óssy i .

Simbirsk  nie utrżymuie innych fabryk prócz kil­
ka mydlarni i garbarni. W  pierwszych z tych robią 
bardzo dobre mydło orclynaryyne, które w samychźe 
fabrykach na mieścił zakupuią i wyprowadzaią na 
różne strony państwa; w  drugich wyrabiaią w ielkie-  
mi partyami jufty i inne skóry proste, ale. w gatun­
kach i co do sposobu wyprawienia, wcale dobre; po­
deszwy zaś lepsze od kazańskich. Między garbarzami 
dystynguie się Brauns', przed kilką laty założył on w  
Symbirsku  nie wielką garbarnią, wyrabiaiąc skóry spo­
sobem angielskim  i doprowadził ie do tego udosko­
nalenia, iż teraz ledwie można dostrzedz różnicy mię­
dzy skórami adgielskiemi, a iego wyprawy, Robią 
się u niego ieszcze cale piękne safiany w różnych
kolorach. . . ,

W ełna owiec rossyyskich , zwyczaytiych, lest ie-

(



d n y m  z ce ln ieyszych  p ro d u k tó w  tu te y sz e y  gubern ii :  
m a ią  iey  tu  podosta tku ,  a  dobroć i  de lika tność  nada ie  
i e y  p ie rw szeń s tw o ,  p rz e d  iu n em i g a tu n k am i  w e łn y  
z ow iec  pospo li tych  rossyysk ich  i  s taw ią  ią  w  ró w n i  
z w e łn ą  penzeńską,  k tó ra  w  k ra iu  n aszy m , iak  w ia d o ­
m o, za  n ay lep szą  się p oczy tu ie .  P o m im o  tak ieg o  do­
s ta tk u  g łów nego  tego  p ro d u k tu ,  w szy s tk ie  jednakże  
rek o d z ie ln ie ,  z w e łn y  rę k o d z ie ła  sw e  w y ra b ia iące ,  w  
g u b e rn i i  S y m b ir sk ie y , są bardzo  szczu p łe  i zoz łożone 
S" tylko w7e w siach  szlacheckich. Sukno  w iększą  
częścią  ro b ią  ty lko  s y ro w c o w e  i  w  tak im  s tan ie  zby-  
w a ią  ie do sk ład ó w  k o m m iso ry a to w y ch ,  zk ąd  po tem  
w y sy ła ią  do K o m m isso ry a tu  m oskiew skiego , d la  osta- 
te c z n e y  około n ich  ro b o ty  w fab ryce  pu w ło w sk iey .  
J e d n a  fa b ry k a  Terengulska , na leżąca  do P .  M a s ło w a , 

ak tu a ln eg o  k a m e rh e ra ,  d o s ta rcza  sk arb o w i sukna ,  k tó re  
o s ta teczn ie  i dobrze  są w y ro b io n e ,  u fa rb o w an e ,  i w ga- 
tu n k a c h  pięknych . W p o w sz e c h n o śc i  w szy s tk ie  sukna  
s y ro w c o w e  g u b e rn i i  tu tey szey ,  d la  dob roc i  w e łn y ,  są 
chw alone .  P r z y  tak ich  zręcznośc iach  w id zą c  J W .  
S en a to r  A rszen iew sk i  niedosta tek  fab ry k ,  po lec i ł  m iey -  
s co w e m u  z w ie rz c h n ic tw u ,  zachęcać o b y w a te l i  g u b e r ­
n i i  tu te y sz e y  do zak ład an ia  ręk o d z ie ln i  suk iennych , 
iuż  to  m a iący ch  tkać  sukno  sy ro w c o w e ,  iako  też  i o- 
s ta tecznem  obrab ian iem  onych  zaym ow ać  m ogących ,zw ą- 
żaiąc na  w yg o d y  z m iesco w y ch  okoliczności p o ­
chodzące .

W  leyże g u b e rn i i  są leszcze  d w ie  fab ry k i  p a ­
p i e r u  do pisania: z n ich  ie d n a  n a leży  do P .  M a sło w a  
ak tu a ln eg o  k a m e rh e ra ,  a  d ru g a  do k u p ca  P eze łk ina .  
P a p ie r ,  w ięk szą  c z ę ś c i ą , ro b ią  o rd y u a ry y n y ,  a le  w  
znacznych  p ar ty ach .

W  g u b eru ii  penzeńsk iey , o 6 0  w io rs t  od m iasta  
Korsunia , ies t  w'cale d o b ra  h u ta ,  ro b iąca  szkło k r y ­
sz ta ło w e  i prostę: na leży  do P . B achm etiew a , abszy- 
to w an eg o  p o ru c zn ik a  g w ard y i .  R o b o ta  id z ie  w  n iey  
bez  p rz e rw y ,  i d la  tego w y ch o d z i  z n iey  szk ła  b a r -  
d,zo w ie le  i w g a tu n k ac h  w y b o rn y c h .  P rz e d n ie y sz e  
z  n ich  zgoła n ie  u s tępn ią  cudzoz iem sk im . M ach iu y  i 
n a r z ę d z ia  s łużące do sz l ifow an ia  i ry so w an ia  na szkle 
k rz  y sz ta ło w em  i tak  z w a n e m  f l i n t g l a s , p o ru sz a ią  się 
za  p o śred n ic tw em  koła, w o d ą  obracanego. M ag a zy ­
n y  ciągle są zape łn ione  w ie lk im  zapasem  ró żn y ch  n a-  

czy u, k tó re  ied n i  p rzy ieźdza ią  kupow ać, a  in n i  z a k a -  
zu ią  robić , n a w e t  z m iesc dalekich; sam a zaś h u ta  
r z a d k o  na p rz ed aż  posyła.

S tan  rękodzie ln i  su k iennych  w  g u b e rn i i  penzeń­
sk iey  podobny  zupe łn ie ,  jak  w  S ym b irsk ie y  : ró w n a  
obfitość p ięk n ey  w e łn y  i ró w n y ż  n iedosta tek  fabryk ; 
in n y ch  zaś fab ryk ,  p rócz  ied n ey  m y d ła m i  i k i lku  
g a rb a rn i ,  żad n y ch  n ie  ma; a sposoby w y p ra w y  skór  
w  g a rb a rn iac h  ty ch  n iczem się  nie ró żn ią  od S ym birsk ich .

W  liczb ie  zn ak o m itszy ch  w  g u b ern ii  tey  r ę k o ­
d zie ł  k łaśdź na leży  szale , k tó re  ro b ią  z w e łn y  k o z iey  
u  ta m e c z n e y  obyw ate lk i ,  P . Kołokolcowey.  P ię k n y  ten  
p ra w d z iw ie  ro d zay  ręk o d z ie ł  zasługuie na p o d z iw ie-  
n ie  zn aw có w , ró w n ie  d la  sw ey  delikatności i l e tk o -  
ści, iako  d la  gustow nego ro z ło żen ia  w z o ró w ,  k tó re  
d a lek o  p rz ew y ższ a ią  nay p ięk n iey sze  a zya tyck ie .  P. 
Kołokolcowa  ciągle się zaym iiie  około tak  p ięknego 
ro d z a iu  ro b ó t  krosiennych; ilość ich  atoli b a rd zo  m a­
ła , a to z p rz y c z y n y  k o n ie c z n e j  powolności, iak iey  
w y m ag a  tak  t ru d n a  robota ,  i że n ie  ro b ią  się one na 
zbycie.

G u b e rn ia  tambowska  obfitu ie  tak że  w  ow ce, p ię ­
k n ą  daiące  w ełnę ,  i n ie  m a  n iedosta tku  fab ry k  su ­
k ien n y ch :  m a  ich  bow iem  p ięć  i  w szys tk ie  obow ią­
zan e  dos tarczać  skarbow i sukna .  P o d  w io sk ą  R a -  
z k a z o w , o 3 o w iors t  od T am bow a , są cz te ry  fabryki,  
n a leżące  do k upców  M a l i n a ,  F r o ło w a , i  M ich a ła  
T u lin o w a  i P .  Połtarackiego  O b e rh a u p tm a n a  g ó rn i­
czego 4 tey  klassy. W  pierW szey z n ich , za  s ta ran iem  
w łaśc ic ie la ,  zaczyna ią  iuż u ży w ać  m ach in  do t r z e p a ­
n ia  i czesan ia  w ełny, k tó re  w ie lką  p rz y n o szą  korzyść, 
iuźto , że k i lku  ludzi p racu iących  zas tępu ią ,  iuż, a  to 
szczególn iey , że, oczyszczaiąc w e łn ę  z w ło sa  g rubego 
i  szczec inow atego , nada ią  iey  m iękkość, a następnie , 
ro b io n e  z n iey  sukno, ies t  m ięs itsze  i w  g a tunku  b ar­
dzo  dobrym . D w ie  inne  tab ry k i  ro b ią  p ięk n e  sukno

n a  m z/ndury żo łn ie rsk ie  i p łó tno; na leżąca  zaś do P. 
P ołtarackiego , k u p io n a  p rz e z  n iego  u k u p c ó w  M a x y -  
ma i A n d rze ia  T u linow ych  w  z u p e łn e m  nieładzie , 
p rz y c h o d z i  te ra z  do należy tego  p o rz ąd k u .  P ią ta  z fa­
bryk, ro z ło żo n a  w  blizkości w si Kręte g ó r y  ( kru ty ia  
h o r y )  n az w an e y ,  n a leżąca  do Jakuba Harclenina  Se­
k r e ta r z a  K olesk iego . F a b ry k a n t  ten  udoskonali ł  m a­
chiny  do t r z e p a n ia ,  łącząc  je z m ach in a m i do cze­
sania , i  u s taw ia iąc  w  blizkości m ły n u  w odnego , p rzez  
k tó reg o  k ó ł  p o s rzed n ic tw o  i o n e  do r u c h u  się pobu- 
dza ią .  S u k n a  u  n iego ro b io n e  są w  g a tu n k u  p ię ­
knym  i dobrym .

W  sam em  Tambowie  n ie  m a  żadnych  rę k o d z ie l­
ni, p ró c z  k i lk u  g a rb a rn i ,  d obre  w y ra b ia iący c h  jufty, 
n iez łe  sk ó ry  cz a rn ć  i białe.

R ęk o d z ie ln ie  su k ien n e  w  W oroneżu , na leżące do 
fa b ry k a n tó w  Jana  i  Jakuba T u lin o w yc h , E /isejew a  i  
Sew astianow a  są w ca le  znakom ite . U  P P .  Tulinowych  
z a p ro w a d z o n e  są m ach in y  do t r z e p a n ia  i czesania 
k tó re  w ie lką  u lgę  i pośp iech  w  ro b o tac h  przynoszą. 
N ad to  fa b ry k a  Jakuba T u lin o w a  m a  z n a c z n ą  o w c z a r ­
n ią  ow iec  hiszpańskich  i s z lą zk ich , z w e łn y  k tó ry ch  
ro b ią  bard zo  p ięk n ą  baję i k u czba ie ,  os ta tn ie  n ie  d a­
w n o  zaczę ły  się p rz ed aw a ć ' z m ag azy n u  petersburskie­
go  suk ien  rossyysk ich .  W  ogule uw ażaiąc ,  fab ry k a  ta 

u rz ą d z o n a  ies t  sposobem  za k ła d o w y m , a  p o trze b n e  do 
rę k o d z ie ł  m ach in y  i n a r z ę d z ia  w  sam eyźe  ro ­
b ią  się fabryce .  S ukno , w  n iey  rob ione ,  w  tak  do ­
b ry m  ies t  ga tu n k u ,  iżr d o s ta rc zan e  sk a rb o w i rzad k o  
po d leg a  b ra k o w i.  In n e  ręk o d z ie ln ie  w sp o m n ian y ch  
w łaśc ic ie li  ró w n ie ,  iak o  i znaydu iące  się w p o w ia tach  
g u b e rn ii  weronezkiey:  P. K o n sy l ia rz o w ey  Stanu M u r a to -  

w ey ,  P. K o n sy l ia rz a  N a d w o rn e g o  M iedw ieck iego , P. 
S e k re ta rz a  K olesk iego  Jakuba H ardenina  i k upca  77- 
t o w a , dos ta rcza ią  tak że  zn a czn ą  ilość su k n a  w cale  
p ięknego  na  m u n d u ry  żo łn iersk ie .  S u k n a  te  rob ią,  
po  w iąk szey  części z w e łn y  penzeńskiey ,  chociaż zb ie ­
r a n a  w  g u b e rn ii  woronczkiey  i  z iem i K ozaków  doń­
skich,  nie m n i e j  p rz y d a tn ą  ie s t  na  su k n a  żo łn iersk ie .  
Z ałożona  p rz e z  Iz b ę  m iey sco w ą p o w szech n ey  opieki, 
m a iąc  d w a  ty lko  w a rs ta ty  , b a rd zo  p iękne  w y ra b ia  
su k n a  sy ro w e ,  k tó re  o d sy ła ią s ię  po tem  do in n y ch  fa­
b ry k  d la  ostatecznego w yrob ien ia .  VV teyźe  g u b e r ­
n ii  zn ay d u ie  się fab ry k a ,  sk a rb o w i o b o w iązan a ,  n a le ­
żąca d aw n ie y  do k u p c a  Onufrego Hardenina  , k tó rą  
te ra z  K o n sy l ia rz  h a n d lo w y  L ion  doskona ley  u rząd za .  
W  'M oskw ie  ro b ią  d la  n iego m ach in y  do czesania,  
p rz ę d z e n ia  i p o s trzy g a n ia .

W sz y s tk ie  ręk o d z ie ln ie ,  w  W oroneżu  sam ym  i 
okolicach iego zn ay d u iące  się, m a ią  w a łusze  n a  rzece  
W o ro n eży , i k u  w y g o d z ie  ich  s łuży  grobla, z rob iona  
ieszcze  za  Im p e ra to ra  P io tra  I, dla p ro iek to w an eg o  
w te d y  p rz e z  tegoż M o n arch ę ,  za łożenia  w  m ieście  
tern w a rs z ta tu  ok rę tow ego . R ęk o d z ie ln ie  n a w e t  byt 
sw ó y  w in n e  te m u  W ie lk ie m u  M onarsze :  gdyż, nad a ­
w szy  w  ów  czas n iek tó ry m  zn ak o m itszy m  ku p co m  
pom ien io n eg o  m ias ta  p rz y w ile ie  n a  w o ln e  zak ład an ie  
fab ryk , o jed n y m  w ars tac ie ,  a d la  u lep sze n ia  o w c z a r ­
ni d aw sz y  d la  n ich  po iednym  b a rau ie  h iszpańsk im , 
p rz e w id y w a ł ,  iż po łożenie  tego m ias ta  b a rd zo  u źy te -  
cz n em  stan ie  się d la  fab ry k  suk iennych , a  za łożone w  
n iem  rę k o d z ie ln ie  zn akom ite  k o rzy śc i  d la  P ań s tw a  
p rzyn iosą .  W ie lk ie  p rz ed s ięw z ię c ia  tego, m ąd re g o  i 
w id o k am i sw em i daleko  sięgaiącego M o n arch y ,  u sp ra ­
w ied l iw io n e  zosta ły  w ie lą ,  za  iego dni ieszcze, w z n ie -  
s ionem i zak ładam i.  (D a ls z y  c ią g  w  następuiących nu-
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T e r m o m e t r
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j
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